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P ią tek  ' — 1  l i  y. s.  N o w y  R ok .

W j  Szed ł  z d r a  k u O p i *  wi er szem św ietnej  U r o c z y ­
s t o ś c i  i w s p a n i a ł e g o  o b  h - d n  w Ł a z ^ en k a r h  K r ó l e w :  
w czns ie  b y t n o ś c i  N .  M I K O Ł A J A  I g o  C e sa r za  
W s » e c h  R o s - j i ,  K r ó l a  P o l s k i e g o ,  z p o w o d u  U r o ­
d z in  W n u k a  J .  C.  W . W . X .  M i k o ł a j a  A l k x a t s d r o -  
W i c z a ,  w d n i u  22/24  W r r :  r  z. n a s t ą p i o n y c h ,  z r y c in ą  
p r z e d s t a w i a i ą c ą W i d o k Ł a z i e n e k .  J e s t  t o  p o e t y cz n y
Oj j ' S  U r o c z y s t o ś c i  w t y m d n i u  p a m i ę t n i  in o b c h o ­
dzony ,  h;  d l n O s ó b  k t ó r e  nie  b y ł y  ś w ia d k a m i ,  nada  
p e « n e  wyobr ażen i e ;  dla t y c h  z a ś  K t ór zy  c i eszy l i  s i t  
t ym nrocty 'ni  wi do k i em wb u d z i  w s p om ni e n i e  m i l e .

^  ' ^ >aP rc c k i  przez czas d ł u g i  P i e ze s  T r y b u -
na u ywil .  I s / e j  Insi;  Guber :  Mazo: ,  a teraz n»ia- 
nowany^ Członkiem Rządziice: Senatu  Dcpar tnizeo-  
ow t arsz: ,  dnia wczorajszego w o b e c  l iczne- 

K“ *gr "madzenią Ur zędn ik ów i Obr oń có w Sądo-  
^ c, ’ o r a t  Publ icznośc i ,  s to sow ną  mową poże­

gna! Kol egów,  a J V V .  D z ie d z ic k i  Sędzia  A p e l : ,  
t eraźniejszy Prezes  t egoż T r y b u n a ł u ,  również  
s t osownie  przemówiwszy,  ob j ą ł  iego miejsce.  —  

a tegoty godniowem posiedzeniu W a r s za » :  T o w a -  
r z y s t » a  D c br ocz : ,  mianowani  zostal i  Cz łonka mi  t e ­
goż To wa rz y s t wa ,  W  W .  F le k i  ł i a r o l  Sekre ta rz  

ocztamtu W i r s u ,  j K łe d n ic k i  J a n  Sędzia  S ą d u  
t ry  imnaln: Gub er nj i  iMazow ii-ckiej i Kal i sk ie j .

( ' t .  nad . )  Z e s z ł e j  ni edzi e l i  byłem p o  N a b o ż e ń ­
s t w i e  w A a ssie O szczędności i wyzna  ię, żem nie 
m o g  n i gdz i e  p r z y j emni e j  czasu  p r z e p ę d z i ć ,  i że za ­
c h o w a m  w pami ęc i  wr aż e n i a  i aki e  t am o d e b r a ł e m .  
C h c i a ł e m  z r a z u  z ł o ż y ć  m o i ą  s k ł a d k ę  i o d e . ś ć ,  ale  
w i d o k  n i e s p o d z i a n y  t y l u  l u d z i  r ządne  ch.  k t ó r z y  o- 
w o c r  o sz cz ę d n oś c i  s w 0 iej z nos i l i ,  z a d z i w i ł  mię i za- 
i ą ł  t y l e  iż p o z o s t a ł e m  pa r ę  g o d z i n  w Ha s s i e ,  c i es ząc  
s ię b a r dz i e j  tern com wi dz i a ł ,  niż. na j c i e ka ws z ym  w i ­
d ok i em;  n a r a c b o w a ł e m  b o w i e m  2 0 t u  k i l ku  . z e l - d  i-
k ó w i t e r m i n a t o r ó w ,  mi ędzy  które . . , i  by l i  t acy  .co 
p «  k i l k a s e t  z ł o t y c h  z ł o ż y l i .  C o b y  b y ł  r z e k ł  A ,a -  
s ic k i , g d y b y  b y ł  wi dz i a ł  5 c i u  S i e w c ó w  nie w szyn-  
k o w n i ,  le<z w H a s s i e  O s z c z ę d n o ś c i ,  » z w ł a s z c z a  
led e go  z n ich ,  k t ó r y  2 0 0  z ł  p r z y n i ó s ł .  A l e  co 
b ar dz i e j  i e s z . z c  za b a j k ę  u c h o d z i ć b y  m o g ł o ,  g dy-  
b y m u a  tu  w ł aa n tmi  o. znmi nie b y ł  p a t r z e ł ,  s t a w i ł o

się  w Kass ie  2< h Szynkarzy i do tego ieszcze s t aro-  
zakonnych.  Oni ,  eo odwodzą  innych od o s t G o d n o ­
ści,  sami czulą iej pot rzebę i daią iej p rz yk ła d .  W  i. 
dzia łem ki lku  L o k a i ó  w a między nimi i ednego ,k t ór y 
8 0 0  zł .  z ł o ż y ł  do Kass ,  i pomyśla łem sobie,  ż« 

w książeczka oszczędności  na t aką  summę,  w ręku pana 
z łożona,  ies t  nictylko moralną rękojmią  lecz i p ie ­
niężną kaucją  służąc* go.  S t a w i ł o  się  dalej  ki lka 
Panien s ł użących,  k tó r e  znaczne summy z ł o ż y ł y .  
W  tych  czasach gdzie Kawalerowie są t ak  c ie ki wt  
h ipotek  panieńskich,  ks i ążka  oszczędności  t akie j  
s łużącej  zas tąpi  miejsce hipoteki ,  i może rozczulić  
rachunkowego zalotnika,  ir.żeli g<» samo posiadanie 
takiej  książeczki  o rządności  właścicielki  nic p rz e­
kona.  W idzia łem także k i lku  Oj có w famil ji  sk ła -  
daiących dla każdego dziecka p e *ne  k wot y ,  aby im 
w wieku rozpoczęcia  iakiego zawodn,ks iążeczkę do­
wodem ich rodzicielskiej  t ro sk l i wo śc i  będącej ,  d o ­
ręczyć mogli .  Z ai ę ł a  mnie w końcu młoda  Ma tka  
z pięknem dziecięciem na ręku,  Żona  czeladnika k r a ­
wieckiego;  wprawną ręką  po ł oży ł a  swój  podpis  
w książce kassowej  i wniosła  10  zł .  z oświadcze­
niem, że co tydzień takąż summę wnosić będzie;  czy 
ta  młodu Kobieta ,  umiejąca dobrze pisać,  i pewna 
tego ze potrafi  co tydzień oszczędzić 10 zł  , lubo 
ty lko it s t  żoną czeladnika krawieckiego,  nie ie*t g o ­
dną poważania,  każdego,  k t okolwie k urnie cci i« 
ważność takich zalet ,  w pracującej  klassie ludu i 
W s z a k  prawda,  że moia wizyta  w Kass ie Oszczę­
dności  b y ł a  ba rdzo  zajmuiącą.  A  C.   —
Z  wzorowej  pod każdym względem dr uka rn i  Stan;  
S tr ą b s k ir g o  w W a r s z : ,  wysz ł o w tych dniach w ię- 
zyku  r dss yj s kim dzie łko,  p. t: Z o io r  p r z e p is ó w  p i ­
so w n i ro .ssyj.skirj p r z y p r o w a d z o n y  d o  p o r z ą d k u ,  
s y s te m a ty c zn e g o .  Każdy poczynający uczyć się te­
go i ęz jka,  napotyka  od razu wielkie t rudnośc i  w ie­
go pisowni ,  Diemaiąc wy ło żo ny ch  sobie poprzednio 
w sp os ób  p r os t y  s t a łych  w tym względzie p rzep i ­
sów,  po d ługie j  dop i ero  pracy dochodzi  do p o p r a ­
wnego pisania.  Uł atw iaiąc zatem przedmiot  t ak o­
wy,  d r i c l ko  z zadowoleniem zapewne przy ięte zo­
stanie,  a to tern b rdziej ,  że ono obok t reściwie  i sy-



stematycznie wyłożonej leorji ,mieści w sobie zasto­
sowania praktyczne; cena txempl: zł. 2 r/z. Autor 
ifgo, P .Lew kiew  Nauczyciel Gim: G. wPiotrkowie.
—  Bezimienny ofiarował dla Ins ty tu tu  moralnie zan: 
dzieci, Kuponów dwa po zł. 20; za które Rada 
Gpiek: Domu P rzy tu łku  składa podziękowanie. —— 
w  drukarni P ila rsk ie j  wytłoczone są K a za n ia  
A d w en to w e  i M o w y  pogrzebow e  wydane przez 
X . Audrzeia K ie ł c ze w  s kie go  P  G. Cena exemp: na 
papierze bankowym zł. 3, na welinie zł. 4. Biorący 
excmplarzy 10 od razu, otrzyma rabat zwyczajny.
—  Podpisany przybyły w tych dniach do W a r s  za- 
w y  z P a ry ża  poleca się nowym wynalazkiem linjo- 
w a n ia p a p ie ru , n u t , i t. p., którego w godzinę * je­
dnej strony 400 arkuszy poiinjnie; nadto m aluie  
s osobem sobie właściwym,drzwi,okna i t  p. przed­
mioty drewniane, naśladiiiąc zupełnie wszelkie ga­
tunki drzewa. Osoby chcące się wydoskonalić w 
tym przedmiocie, udać się raczą do iego mieszkania 
*HotrluDrezderis : ul: D ługa  M .Decroioc{ Dekom). 
-— Wczoraj po 2gim akcie L u krec ji B o r d i j a  przy­
wołani,  J Pani B o n ty .  J P P .  C ukoni i K astyg /jano , 
po ukończeniu Taż i J P .  K astig ljano.

A n g lja .—  Królowa w dzień Nowego-Roku ka­
zała dla ubogich w W in d so rze  rozdzielić chłeb i 
m ięso .—  X iążę B o rd o  30go z. m. przybył do 
P lim u lh .

F ra n c ja . —  Arcy-Bishup paryzki miał rastę- 
puiącą mowę winszuią-ą do Króla, w dzień N o­
wego roku : „Najjaśniejszy Panie] R ok  upłynio- 
ny szczęśliwym był dla Waszej Królewskiej M o­
ści, i życzemy, aby nowy ieszi ze b y ł  szczęśliw- 
szym. Monarch ni, potężna twoia sprzymierzo­
na, przybyła, aby ocenić roztropne twoie i wy­
trwale usiłowania dla utrzymania pokoiu E u ro ­
py. Xżę, drogi nas/.y:n marynarzom z powodu 
icjjo szla» lietnyt h prz> miotów serca , przywiózł 
(.i z in iej he»»isfp.ry nową rękojmię stosunków 
istuieiącyik między naszą a ojczyzną i«go dostoj- 
nej Małżonki. Sztuki, przemysł,  handel, szczę­
sne te płody pokoiu , rozlew aią nieustannie na 
nasz kraj obfite swoie dobrodziejstwa. Żadca 
Francuz bardziej nad aas nie życzy tyle ich wzro­
stu  i trwałości. Łeez najgorętsze życzrnia s irc  
naszych i Waszej Iiról: Mości wtedy ty lko bę­
dą zupełnie ziszczone, gdy ujrzemy rozprzestrze­

niające się i utwierdzaiąee panowanie W iary  i 
Cnot Chrzescjańskich, oblite to źródło bezpie­
czeństwa, wielkości i godności obyczaiowej, bez 
którego nie ma prawdziwej mocy, prawdziwej 
mądrości. Oby Najwyższy Dawca wszech darów 
usłyszał słuszne nasze życzenia i utrzymał nam 
Króla, którego dni przed kilku miesiącami dla te­
go tylko zdawały s ę być uratowane od nowe­
go przypadku, aby nam przypomnieć wszelkie 
niebezpieczeństwa, iukich Fram ja uszła przez nie­
go.”  K ról odpowiedział: , , Przy wodzisz mi szczę­
śliwe okoliczności, ialiie upłyniony rok nazna­
czył.  Po  zaślubinach , które przy żalu K ró lo ­
wej i moim, sprowadziły nową pociechę do mo- 
iej rodziny, uważam za szczęście odwi dżiny do­
stojnej sprzymierzamj, a wzrastaiące ciągle po­
stępy sztuk i przemysłu, powiększyły dobro po. 
wszechne. Dziękuię O P A T R Z N O Ś C I  za to, że
zlała tyle dobrodziejstw na Francję. Wzruszaią 
mnie życzenia, które składasz dla mnie i dla mo- 
icj rodziny; z szczereg ' serca pielęgnuię ie także 
nieustannie o trwałe utwierdzenie 1 rozszer Cnie 
uczuć obyczajowych i religijnych iako prawdzi­
wego źródła cnot wszelkich.” Nunrjusz P a p ież , 
k i  w imieniu dyplom tycznego ciała przemówił 
iak następnie: „ N .  Panie] Nie same życzenia, ale 
też najszczersze powinszowania, ciało dyplomaty: 
przrięte uczuciami M onarchów , których ma za-
sz zyt przedstawiać, pośpiesza złożyć W aSiej K ró­
lewskiej Mości z uroczystej okoliczności rozpo- 
czynaią, ego się roku. Pokój, któremu Wasza Król: 
M ość  Zgodnie zć wszystkiemi Monarchami po. 
święciłeś nieustannie najwytrwalsze i  najszla.he- 
tniejsze usiłowania, rozlewa c o raz  bardziej s .  o- 
ie dobrodziejstwa. Rrlig ja  i porządek puhlicz- 
ny, iedyne. źródło  pomyślności narodów, u/ycza- 
ią F rm  ji  i Europie  spokojności i powodzenia. 
Dobrodziejstwa te N. Panie! są m js łodszą  dla 
ciebie nagrodą. Ich IrwnDte , ich w zrost ,  zape­
wnione są przez wysoką mądrość Waszej Król: 
M ości i wszystki h M onarchów , przez zupełną 
zgodę ich gabinetów i interes ich narodów. Oby 
Niebo raczyło i nad,.l TOfszej Król: Mości u- 
dzielać swoiej pomory] Zadowolenie iakie zriaj- 
duiesz u- tronie ,  niemniej iest ci w udzi- le  na 
łonie t s o ie j  Królewskiej rodziny. Związek no-
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wy d ro g i  twemn O jcow sk iem u s e r c u ,  zaw ar ty  
pod  na jpom yślnie jszą  wróżbą, pomnaża ią w li­
czbie i cnotach. N ie  zabraknie iej b ło g o s ław ie ń ­
s twa N ie b a ,  a w iej g ron ie  W asza  K ró l :  M o ść  
u iy ie sz  dni d ługi,  h i pogodnych .  C ia ło  d y p lo ­
matyczne życzy tego  szczerze i wygląda z ufuo- 
śeią.  P rzy jm  N . P a n i e ,  iego powinszowania  i 
życzen ia ,  a zarazem szczery h o ld  iego g łęb o k ie ­
go  poszanował ia.”  ł z ro l  od p o w ied z ia ł  : , ,A  za­
dowoleniem s ły szę  wznowienie wyrazu t a k i ih  u-  
Czuć, k tó re ś  dopiero  w y n u rzy ł  ze s t r o n y  M o n a r ­
chów reprezen tow anych  przy  mnie przez c ia ło  
dyplom:.  S łndk iem  to  dla mnie uczuciem widzieć 
co  raz bardziej u tw ie rd za iącą  się  zgodę w sz y s t ­
k ich  gabinetu w celem u trzym ania  pokoiu .  Każdy  
u n ły w a ią cy  ro k  przynosi  nam nowe z ak ład y  u- 
fności  w p rzy sz ło śc i ,  i nastręcza nam nowe po­
dziękowania  dla B o s k i e j  O p a t r z n o ś c i  za d o b ro ­
d z ie j s tw a ,  k tó reśm y  zbierali .  W s z y s tk o  przy  
rozpoezynaiącym  ro k u  czyni mi nadzielę,  że s p e ł ­
nią się  życzenia, k tó reśc ie  mi w y n u rzy l i  w w y­
razach z szczególną żywością  przezemnie przyię- 
tych .  Oświadczani wam to  w imieniu K ró low ej  
i  wsyslk  ch uioi<h krewnych. D z ięk u ię  c ia łu  
d yp lom at:  za iego  powinszowania x powodu za­
ślubin  moiego Syna X c i .  J o in ę ille  (ż -uęwil) ,  i 
mam n a d z ic .ę ,  że N ieb o  razle ie  na ten związek 
tak d ro g i  mniema ser, u  swoie b ło g o s ław ie ń s tw a ,  
<» k tóre  b ł -g ac ie .”  Podobne  b y ły  mowy winszu- 
lą rc  P re z esó w  o b a  I z b ;  w mowie Prezesa  izby 
P a ró w  b y ła  wzmianka o odwiedzinach K ró low ej  
A n g i . l s ; .  —  D ep u to w an i  legity miczni ośw iadczy­
li,  że ty lko  przed zgrom adzoną  izbą wytłum aczą  
s ię  ze swoich  odwiedzin w L o n d y n ie .—  Z n o w u  
dziennik S p o ró w  zapewnia, żc K ró lo w a  K r y s t y - 
n a  tak prędko nie wviedzie  do \ l a d r y t n  —  ” * 
M a r/y> ‘<:z de  l a  / ło z o ,  nowy P o se ł  h i « jv: oko- 
ł o  i5.ę‘» b. nu sjioołip.* any ie s t  w P r i ty z u .

J l s Z p n n j a . - —  P o tw ie rd za  s ię  w »ad»»mość ,  i i  
* a p r o p o n < » & b y  X iążę  P r a n c is z fk  d? P a u la  
H rab ia  T r a p a n i , m lodsxy B ra t  Kró la  N e a p o li­
t a n s  kie  maiący <lopi< r <• lat  16-, z a ś lu b i ł  K-ro­
lo  wę Iza b e lla ,  i F ranc ja  maią teo  xwią-
a t k  popierać.

F ł(A » n d ja .—  Z w ło k i  b y łeg o  K ró la  H ra b i  Na* 
tau*K ir g o  2 go  b. iu. pochowane x o s ta iy  w D e lf t .

N i “incy . —  W  porcie G d a ń s k im  b y ło  'w r. x. 
1 5 7 6  o k rę tó w  m iejscowych i różnych  narodów; 
x tych  o d p ły n ę ło  1 4 5 0 ,  p o z o s ta ło  na zimę bie­
żącą 126 .  O krę tów  własnośc ią  negocjantów G d a ń • 
sk ic h  będąc jc l i  l iczą  8 4  i 3 s ta tk ó w  p«row ychm o« 
gąc>ch prowadzić  razem ładunku  1 5 ,7 8 6  ła s z tó w .  
O p ró c z  teg> ieden o k rę t  nowy i e s t  w ybudow any  
a d ra g i  buduie  się.  —  A rcy -X zę  S te fa n  3 g o  b. 
ni. p rz y b y ł  do P r a g i  czeskiej,  dla objęcia ieueral* 
nego g ubernato rs tw a ;  i e g o  poprzedn ikow i H r :  Cho» 
tek. mieszkańcy na znak wdzięczności za iego 1 6 to -  
le tn i  zarząd ofiarowali  m isternej ro b o ty  wazon 
s reb rn y  kosz tu jący  1 6 ,0 0 0  zł.

R o zm a ito śc i . —  Gazeta B e ll  donosi ,  ze R y b a c y  
eng it l :  dla nadania większego p ozoru  n iektórym r y ­
bom na targach  L o n d y ń s k ic h  surzedawanym , w py-  
cha ią  im gard łem  mnirjszą  rybę ,  k tó ra  s te rcząc  
w ż o łąd k u ,  nadaie pierwszej lepszą  tu szę ,  a potem  
s łu ż y  za po le  na tura lis to in  do d łu g ic h  ro z p ra w  
o mmemanej żar łocznośc i  n iek tó ry ch  ry b  wód s ł o d ­
k i c h . —  W  L o n d y n ie  u m a r ł  teraz  A r ty s ta  d ram a­
tyczny W r e n c z $ prxez c a łą  s łabość  p i lnow ał  go  
p ies  n iu fa u n la n d z k i  k tó reg o  pos iad a ł ,  a gdy  Pan 
u m * rł ,  wierne zwierze  wyiąc przez dn i  kilka ,  
potem z rozpaczy z d e c h ło .—  W  o g ro d z ie  W e r ­
salu. ręka pso tn ików  p o p e łn i ła  nieocenione szko­
dy .  S ław nem u p osągow i W e n e r y  u t rąco u o  r ęk ę ,  
a H e rk u le so w i  zb ro ię  i g łow ę  dz iec ięc ia .—— P o -  
wroźnik h re a l  (VVi!) w H a y le  (H e i l )  w A ng l j i  
z rnb  ł  linę na jw iększą  zapewne z is tn ie iących w 
ś wiecie: ma ona 2 ,8 8 0  s top  d łu g o śc i ,  a I 0 1/*  ca l i  
obwodu; waży 1 0 ,0 0 0  fun tów . —  D<* P a r y ż a  
przy wieziono z S a lo n ik i  i E fe zu .,  pyszny s a r k o ­

f a g  pogański (nag ro b ek ) ,  i fryzę z św ią ty n i  D y a n y .  
—  W  sadzawce o g ro d u  iednego z obyw atel i  w 
H rab s tw ie  D e r b y , ż y ł  przez la t  k i lka  io s o ś  u ł a ­
skawiony. By ba ta znata sw ego Pana, p r z y p ły ­
w ała  na iego skinienie, daw ała  s ię  brać  na ręce. 
a będąc przyjacie lską  ze w szy stk icm i ludźm i i 
zwierzętami,  do kaczek miała ty lk o  w s t r ę t  wiel­
k i .  R a zu  iednego z łapaw szy  m łode  kacze za n o ­
gi , a kaczora za d z i o b , obu do wody na duo 
wciągnęła  i po to p iła .  —- S ław n y  W i r t u o z  K a ro l  
L ip iń s k i  p rzyby ł  z D r e z n a  do L w o w a .  N a t y c h ­
m ias t  mnóstwo wielbic ie li  iego talentu  o to czy ło  
mieszkanie  znakom itego M is t r z a ,  a tegoż  wieczo*
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ru  Lu bo wn i cy  i Ar tyśc i  muzyczni  pot! iego okna- 
mi grali  i śpiewni; serenadę.  —  W  T a r n o w ie  Ama-  
t  >rowie na wsparcie ubogich  wykonal i  piękny K o n ­
cer t  i dram $ K o r z e n io w s k ie g o  pod ty t: P i ą t y  a k t*

P R Z Y J E C H A L I  do w a r s z a w y .
Becht  i ew Guber:  C y w i l ;  Gwb: Sandom: ,  7, Radomi a;  

Smo l a k  Jenc:  z S u w a ł k ;  S z y l i n g  Jene:  z M i ę d z yr z yc a ;  
L « d y ż y i i s k i  Jene:  » S i e d l ec ;  But u ryn  Jen:  z Radomi a;  
R u t k o w s k i  K l e i n :  Rz ec z y  w: Ra dc a  Stanu,  Gubernat or  
Cyw; ,  z P ł o c k a ;  Mo ra e z y ńs ki  P u ł k ó w :  Naczel :  W o i e : ,  
z Kal i sza;  R a s t o w i e c k i  E dw :  B aron  z Lubl i na;  Bodu-  
*zy ński  Ant: Sęd:  T r y b :  z Lubl i na;  T r o s k o  laski  E mi l  
Oby:  z Ka l i nowa;  S i e n k i e wi c z  J 0 2 : Dz:  z W o l i ;  F e d e -  
cki  Ar t y s t a  Dram: z P r o wi n c j i ;  D r o z d o w s k i  J ó z e f  Dz:

noivnssiEWV.*.
P O  CES I ACH Z N A C Z N I E  Z N I Ż O N Y C H

w y pr z e d a ią  s i ę  Kor t y  z e s z ł o r o c z n e  w  S k ł a d z i e  
W  r o b ó w  w e ł n i a n y c h  z F a b r y k i  Hu b e r ta  Ne u-  
v i l l e  p r z y  u l i cy  N o w o  Senat ors k:  Nr 477;  o czem 
z a wi adami  >iąc Sz: P u b l i c z n o ś ć ,  n a d mi e n i a  s i ę  , 
iż  S k ł a d  p o w y ż s z y  o d e br a ł  ś w i e ż o  znac z n y  w y ­
bór  K o r t ó w  z i m o w y c h  tak ua A I gi erki ,  Pa l e t a ,  
i ako  tt-ż i Sp odni e ,  w  n a j nows z ym guś c i e .

Dobra  Z A M E C Z E K  pod Opoc znem,  są na sprze ­
daż  lub na facjendę  maiątku,  z ł o ż o n e  z 2 cli F o l w a r ­
k ó w ,  o k o ł o  w ł o k  SOciu,  a może  by ć  i na i e de n F o l ­
w a r k  o k o ł o  w ł o k  40tn ,  z pewi ierai  dogod noś c i ami ;  
o war u n k a c h  tej s pr ze daży  l u b f a o j e nd y ,  d o wi e dz i e ć  
s i ę  można w  miejscu.

* LII  K A S Z  S Z U B  A R T Ó W  S KI,  Fabr ykant  O b u - j
j w i a  d a m s k i e go  i roę/ .kicgo,  p r z e n i ó s ł  s i ę  z W a r - *  
| R/.awy do P u ł a w  w Gub ernj ę  Lube l s ką .  P o l e c a - !  
- i ą c  s i ę  ł a s k a w y m  w z g l ę d o m  Szano:  Pu b l i c z n o ś c i , -  
|  ma z a s z c z y t  donieść ,  iż  w  ie g o  F a b r y c e  d o s t a ć !  
> można k a ż d e g o  czasu,  za cenę  p o m i e r u ą ,  w s z e l - j  
Jakiego rodzaiu,  g u s to w n e j  ro bo t y ,  O B U  W I A.  j

S U M M Y  4 0 , 00 0 ,  2 5 , 0 0 0  i 11 , 000 ,  są do w y -  
Po z yc/ .enia na h i p o t ek i  Domów mu r o wa n y c h  
w Warszawie; Summa zaś  2 4 , 000 ,  na Dobra  w 
Gub: Mazowiecka.  Ż y c z ą c y  o bj aś ni eń ,  raczą  

z o s t aw i a ć  adresy  w Cuki erni  P.  L T o s i u  obok Poc z t y ,  
11 ^  as z a c s ię  do po d pi s a ne g o  przy  ul i cy  S o l e c  Ne r  

2 J / 0 iy i dąc  z 1 amki 4 1y doni po l ewej  s tronie .
. . W a l e n t y  B r u c k,  A g :  G d y  W k i e j .

T ł  °, i , ,b też  s kr a d z i o n y  z o s t a ł
** I A W  N Y Jlt: C, Nr  216 , 223;  uprasza się

o o 11 nie za nagr odą  do Wł a ś c i c i e l a ,  z w ł a s z c z a ,  iż  
s t o s o w n e  z as t r z e że n i e  uczyni onym / . ostało.

L i u d o r f f ,  w R yp i n i e .

W  Sklepie Ubogich, złożono F U Z J Ę  
dubel tówkę,  prawdziwą angielską,  s ł a ­

wnego Ma ni o na ,  którą pos i ada i ący  pozwolenie p o ­
siadania broni ,  tamże  na b y ć  naoże.

D o  S k ł a d u  m e g o  przy  ul i cy  E l e k t o r a l n e j  N r o  78 2  
n a d sz e d ł  ś w i e ż y  t r ans por t  P I 1 A W E K  w  naj l ep s z ym  
g a t u n k u , k t ó r y c h  k a ż de go  czasu nab yć  można.  N o a k .

D z i ś  rano z imna s topni  11.  Wc zo r a j  w po ł u .  9.

T E A T R  W I E L K I .  Jut ro ,  czę ś ć  Komedj i  W szys tk o - 
w iedz. W y i ą t e k  z  C yd a , ( X y m e n a  J P a u i  H a lv e r t) .  
2 gi  akt  Lunatyczki. W y i ą t e k  z F e d r y  ( J P a n i  H a l-  
p e i't) . Za ba w a  T a uc er s k a .

D z i ś  w  Ka wi a r n i  przy  u l : Bi e l ańs :  1 T ł u m a c :  w domu  
L i l p o p a N . 6 0 0 . ostatni  raz f ami l j aR u d leró w  grać  bę dz i e .

D z i ś  i Ju t ro  w Kawi ar ni  pod Nr 2 9  na I m piąt rze  na  
l e w o ,  napros t  Zamku ,  Panny  N o w a ko w sk ie  grać  będą;  
przy tern dos tać  moż na  P Ą C Z U  a n a n a s o we g o .

D z i ś  w Kawi ar n i  przy  r o g u  ul i cTr eb ac :  i Kra . - Prz:  
w domu Baroka,  Panny  E n sm a n  grać  i ś p i e wać  będą  

D z i ś  w n o w o  z a ł o ż o n e j  Kawi arni  pr zy  uli: Pr z e i a zd  
i Le s z n o  w domu W .  P i o t r o w s k i e g o ,  Nr  653/4  S E X ­
T E T  gr ać  będz i e .  K.  R.

D z i ś  w Kaw iarni  Nr  275  przy  ul: F r e t a  o b o k  handlu  
S z o t a r e g o ,  fami l ja JBleir7* grać  i ś p i e wa ć  będz ie .

Dziś  w Kawi ar n i  w dpiuu Boka  pr /.* ul i c* N o w o -  
Se uat ors ki e j .  T E R C E T  Cze s k i  grać  bę d z i e  *

Dz i ś  w Kawi ar ni  w Gmachu 'I eatrai  «»d uli W i e r z ­
b owe j ,  P a n n y  E ls tr a k  gr ać  i ś p i ewać  będą.

Dz i ś  w Kawi arni  przy ul: N o w o - Senat ors  obok Hote-  
lu R z y m s k i e g o ,  J P.  D anecki  z kompanją  gr ać  b ę d / i e .

Dz i s  w Kawi ar n i  przy ul i cy  T r ę b a c k i e j  obok aomu  
W .  Steink: ,  Pa n n y  JSoij'rS g r ać  i śp i e wać  będą.

X J u t ro  w Hote lu B a w a r s k i m przy ul i cy  Bednar***  
t  ski c j  Nr i 6 8 2  na Im pi<i t»ze,  b ędz i e  B A L  P R Z Y -  *
* J A G I E L S K I .  W s z e l k i c h  Po t ra w g o r ą c y c h  i r\- *
* innych,  oraz  N a p o i ó w ,  przy r ych ł e j  us ł ud ze  do-  *
* s tać  będz i e  można.  Pavve* Lew andow ski.

Jut ro  i poi  11 trze  w Oranżerj i  na W ie js k ie j  K a  \ 
, w ie ,  od godz:  3ciej  z p o ł u dni a ,  M U Z Y K A L N A *  
( Z A B A W A ,  pod D y r ek c j ą  J p .  D a l e k i e g o .  }

I
« « * * * * * « « «

J u t r o  w Z i e l o n y m  Og r ó dku  pr zy  ul i cy  Mo-  i 
J k o t uws k i e j ,  bę d z i e  W l k C Z Ó R  T A Ń C U J Ą C Y ,  * 
;  P o w o z y  do  o d w o ż e n i a  Goś  i, są obs t a l o wa ne .  *

J u t ro  u M a ie w s k ie g o  przy ul: I!, dnars ki e j ,  na Ś n i a ­
danie .  m i ę d z y  i n n e m i : Sandacz  z s o s em,  Szczupak z 
bi . zame: ,  k a r p  s adz ony ,  Okoń z iaiarni,  Karaś  z sosem,  
Li n  z kapust ą ,  V \ ę g o r z ,  Zupa r y b u a . —


